
P olska Partja Socjalistyczna.

Towarzysze i Towarzyszki!

Polski Ludu pracujący!
Od kilku dni zawiesiła pracę wielotysięczna rzesza 

pracowników miejskich, domagając się bardziej ludzkich 
warunków bytu. Magistrat, jakbj? na urągowisko, obie
ca* im podwyżki, wynoszące od 2 marek 70 fenigów 
miesięcznie dla kawalerów, do 33 marek dla 'żonatych 
i mających dzieci! Ą gazety burżuazyjne leją obłudne 
łzy nad stratami, które ogół ponosi z powodu strejku, 
nie dbając o to, że dziesiątki miljonów marek przez 
tenże Magistrat wyrzucone zostały lub rozkradzione 
przy kupowaniu drzewa, jaj, jarzyn w towarzystwie 
„Zakup" i t. p. To też obowiązkiem każdego uczciwego 
człowieka jest poparcie czynne i moralne strejkują- 
cych robotników.

Ale samo podniesienie płac robotników miejskich 
nie rozstrzygnie sprawy. Za kilka miesięcy stanie zno
wu przed nimi w cal ej swej grozie widmo śmierci gło
dowej z powodu ciągłego i szalonego podnoszenia się 
cen najniezbędniejszych produktów spożywczych. Gra
bież, dokonywana na kraju naszym przez złodziej
ską bandę urzędników niemieckich, bezczelne pory
wanie żywności, drzewa, węgla, połączone ze zrabo
waniem i wywiezieniem wszystkich zapasów fabrycz
nych i z zamknięciem 9/io fabryk — oto przyczyny ro
snącej drożyzny, która grozi nam wszystkim śmiercią 
z wycieńczenia! A jeżeli dodamy do tego ucisk, jakie
go Polska chyba od czasu najścia Tatarów nie zaznała, 
brutalność i wiarołomstwo, podeptanie najelementar- 
nie-jszych zasad moralności publicznej, panoszenie się 
zgrai umundurowanych najezdników, — to będziemy 
mieli zaledwie blady obraz tego, co najazd niemiecki 
z Polską wyrabia.

Czas wobec całej Europy grzmiący podnieść 
protest przeciwko krzywdom, dokonywanym na Lu
dzie Polskim przez władze niemieckie! Czas w 
obliczu ludzkości zawołać, że dzieje się tu zbrodnia 
niesłychana i że Lud Polski do ostatnich granic wzbu
rzenia doprowadzony jest przez okupantów!

Ludu Pracujący! I Wy wszyscy, którzy z wście
kłością w duszy znosicie tyranię okupantów! Zaprotestuj
cie przeciwko dalszemu trwaniu okupacji zapomocą 
Manifestacyjnego Strejku Powszechnego!

Niech na czas jakiś wstrzymane zostanie całe życie 
gospodarcze w mieście naszym, by złożyć dowód, że 
ludność polska domaga się zniesienia okupacji. I niech 
przynajmniej w ten sposób rozlegnie się w Brześciu 
Litewskim, podczas pertraktacji pokojowych, prawdzi
wy głos Polski Pracującej.

Precz z okupacją!
Domagamy się wycofania wojsk niemieckich 

i natychmiastowego zwołania Sejmu Ustawodawcze
go. czyli Konstytuanty!

Niech żyje niepodległa demokratyczna Republi
ka Polska Ludowa! Niech żyje socjalizm!

Warszawski Okręgowy Komitet Robotniczy
Polskiej Partji Socjalistycznej.

Warszawa, 17 stycznia 1918 r.


